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W I A D O M O Ś C I  K R A J O W E .
S Peterzburga, 16. Czerwca.

Z woli Nayiaśniey.iZego Pana  i za Jego własno- 
*/ Podpisem w yszło pod dniem 10 Maia r b

M a c y P ' i  P0StaT : ien ie’ tJ ,z '!ce SI'e rozmaity cli 
y . d browolnie wnoszących sie do kassv 

Kommissyi umorzenia długów. * *
1* o s t  a j, o w 1 r. w r e

O przyięciu lo ka cji w Kom m issyi umorzenia 
dti/gow Państw a.

. l - Kommissyia umorzenia długów Państwa ma 
się otworzyć od dnia Lipca r. 1, w  celu przy y -  
jnowama dobrowolny( h lokacyi, tak od poddany ch 

o*syy skicli, lako też. i innych. Lokacyie takowe 
począwszy od wspomnionego dnia JA fI/i, ń

missyń pVy»  mowane M l w Kom- 1

stwa ^ ! aC> ’V. " 10f  S1>  " n0S)V Assygnalami Pań- 
złota bo* an P°S>'rzpk» todziei śrebrna i
W item ,' ^  } ! n,on<ttil i ,eC7 " "  lna< zey  iak c a łk o -

d o o Só:,,,Xi f , ,„ ” ™ '7 s”  « • . r"1: 1' « » ° ™ «
^ y J ł) iavvuJeł Kommissyi.

d n o c z a s o w a ' ° dhi er8 Sl>  i(?- 
>817. ’ WJnosząca piątą część kapita­

łu  lokującego s ie , to iest za każde sto rubli assven* 
cyynych czy srebrnych w takieyźe samey moneci, 
1 nagroda oznaczoną'‘będzie, wynoszaca )
dzieście, to iest dwadzieścia procentów; ta summ-

W E S T  M -ie d° ,kaPi,a,U k o w a n e !go , 1 tak, kto zlokuie tysiąc rubli, bedzie m iał zani 
sane dla siebie rubli tysiąc dwieście.' m ,a ł-2aP1'

4 - Nadto lokuiący odbiera ieden procent s c a łe  
go zlokowanego przez siebie k ap ita łu  •

z™  - * • * • * -  .  s Ą  . z e r :
pocztę, lub w rozmaitych przelaniach summy i 
procent takowy m asię  mu zaliczyć przez K o l  ‘ • 
syią natychmiast przy zlokowanin. in'1S"

5. Lokacyie taknwcmaia sie zabisvwaA • •
d ł»fów  Państwa iato
I I ™  j ! ttal'J'tva'ij w sa a lf ic l, (.f
ta U w y m  ń t „ Kom , ^  Ą

pisanych K orrtm issyi um orzenia. ^
6 .  Na su m m y  z ol nn  ;

długów Państwa, maia się wy d a w T T .T t7 
przepisanego kształtu f W m  ' . ' v' " i!ug
przychodów w ł a ś c i c i e l o m C m 7^ ^  
wynoszącą sześć procentów, ma sie d o ’0} ’
p ,y ą  K „„ miSs„-,Pw

w tak,ey m onecie, W ial iey są złoi oW ane, , a| ’tu 
w s o icy , lakrowme w  innych miastach Państwa,
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Z dostawieniem takowych opłat właścicielom ko­
sztem Kommissyi.

n Summa potrzebna na wypłatę przychodu'
' i • ł _ nm rpnlrav on ła -

który przeciwko wszystkim tym  burzom i mesczę- 
ściom wystawia charakter prosty i nayczystsze su- 
m nienie, wielką wytrwałość i bohaterską odwagę,

7. Summa potrzebna na wypłatę przyc o ow _v zna duch czasu i umie z niego korzystać , któ- 
oieprzerwanych, iako też i dwóch procentów °p a miłości narodu, sprawiedliwości i gorliwości
caiacveh się od całkowitego kapitału umorzę ”stalenie-pomyślnego bytu W irtem berczyknm ,
dłueów , p r z e z n a c z o n y c h  na wypłacanie stopnia________» mzcrniiaiice , albo występna
lo U .,1 .  w przypadku ie.liby l o k ^ o w i .  •
ie
rnia*
lio n ó w  t u r n i ,  -------------7 7  v  ,  i  " ' t  V r n h  \ _____ J  -
nie Assyąnat s przychodów  d ó b r  skar >ovv) • . -yas/ey Królewski*} Mości. Są to u

8. W . , , . * *  lo U y io ,  k . * .  według nm.ey- ; ^  Hul.rjcl, U  ir. _
szych pzzepisów będą wniesione do Kommis y , ’ ków> „czucia, kt re wiążąc nas do praw 1
u m o r z e n i a  długów, przeznaczone są w całey swo- . ^  tchni w serca nasze „fn.,ŚĆ w Tego pra-
iey ilości do prędszego zmuieyszema liczby Assy- > P . £ {(j my8f„nja i czynią naylepsze na-

oddy chamy

em
i  oddania 

Sa to uezu- 
rtem -

gnat będących w biegu , .
o. Ś tey przyczyny po upłymemu czasu, prze 

__  1r » L n r v i . su mm

esio. «d z i e i e  Otrzymania skutku zamiarów -
«Niech Hóg zachowa naydłniey dni W. K.. vj.

.  I»T* •  I A  A  l i  _
o. r 1 a . nm m » « «  W I I -  ” m" “J  J  — ,

znaczonego w ■% . .  na przy.ęce lokacy , summa W irtemberg« i Niem iec, niech Go „b-
A ssygnatam i P ań stw a , równa całey ilobci lokacyi , . . . .  t . .1-
weszłych na ten przedmiot do Kom im ssyi, ma 
bydż spaloną publicznie.

Podpisał:
M in is te r  przychodów i  skarbu ID- G u n jz tr -

W I A D O M O Ś C I  Z A G R A N I C Z N E .  
N i e m c y .

5  S z tu tg a rd u , 6 . Czerwca. 
W spomnieliśmy dnia wczorayszego o adressie 

przesłanym Królowi W irtembergskiemu prz 
Duchowieństwo, Kuratorów szkół, władze cy­
wilne

darzy swem światłem i siłą , potrzebnem. do do­
pełnienia trudny cli obowiązków Królowania* 1 
niech pozwoli Mu wkrótce z Nayiaśmeyszą m ał­
żonką kosztować słodkich owoców iisilności, starań 
i szlachetnych zamiarów w spokoy ney 1 srześliwey 
chw ili!» . . . ,

Jesteśm y z naygłębszem uszanowaniem 1.1. cl.
E s l i n g e n ,  2 .  C z e r w c a  1 8 1 7 .

F  R A N  C Y I A.
S  P a ryża , 3 - Czerwca.

W  Dijon nakazano publiczne modły po wszyst­
kich kościołach w celu uproszenia pogody , gdyt. 
0(] początku wiosny niebyło tam ani iednego dnia 
wolnego od desczu, wszystkie rzeki, a nawet m ałe 
strumienie gróżą wybrzeżeniem. Drogi zalane h o- 
tem  zatrzymuią nadzwyczajnie podróżnych , a co 
najsm utniejsze : żniwa żadney nieczynią na 7' P1- 

W departamentach Sekw any, M arny  1 innych, 
by ły  zamieszania między pospólstwem na targach 
z b o ż o w y c h  i chlebnych, sprzjczjny  podeymmą- 
cey sie znacznie ceny żywności, która oprocz tego 
od dawna iuż iest wysoka. Policyia m iejscow a, 
musiała użyć wszelkich środków, do przekrocema 
niespokoyuości.

W  Ł O C H T.
Z  N ea p o lu , c6. M a i o.

Było tu niedawno powstało zamieszanie, a nawet 
przyszło i do rozlania krwi s przyczyny wy' onama 
iednego sądowego w yroku, nakazuiącego < .e ««ne

łWIflRlWU)   , , _
w rne i mieszkańców Eslingenskich s przyczyny 
rozruchów byłych w Sztutgardzie wczasie posie­
dzeń Stanów. W yrazy wspmmanego adressu s ,

^T 'N a y ia sa iey szy  Panie .' Z największą zgrozą 
i przestrachem dowiaduiemy się przez glos dzien­
ników i mieszkańca iednego Sztutgardskiego, zosta 
iarego w więzieniu Stanu W mieście naszem, n. 
spokoyność stolicy m iała bydż pomieszaną, pr7 
niesczęśliwą iakąś niezgodę. Jakby me >y J  P 
w -każone odgłosy takowe, 1 mała.liczba zakło 
d  !i Spokoyności, zawsze iednak dobry 1 wierny 
p  ddany W irtembergski z boleścią 1 smutkiem wi­
dzi , iż Sie znayduią w gronie iego wspoHirac, oso­
by obłąkane i przewrotne, które w srod opłaka­
nych skutków w oyny, wypadków politycznych 
i  niedostatku, iescze sie dopusczaią nieporządku po-

^  k r ó l , , , * * * * * *  z w j a ą t S l  ie .. nriaae »  m m *
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maiące czułości , Jednakże w ielbi zawsze bierze 
udział w cierpieniach przestępców skazanych na 
o-e leśne k a ry , iak się to dało widzieć ostatnią ra- 
Tt ■ kiedy albow iem  stawiono dwot.li w inoway- 
ców na rzeczonym placu w  celu wykonania na nich 
salowego w y ro k u , zaczęło nayprzód wołać prze­
ciwko w yrokow i, a w idząc, iź krzyk modziała na 
wykonawcach spraw iedliw ości, w zięło się do w y­
darcia z rąk ich tych ofiar zasłużonej ary Roz­
ruch do tego stopnia doszed ł, iź woysko znay dm ą­
ce się przy wykonaniu takow em , m usiało dać 
ognia. Takim  dopiero sposobem powrócono po­
wszechną spokoynośe.

A  N g  l  i  a  .

Z  L o n d y n u , 6 . Czertrca.
O s t a t n i e  pisma z Dublina donoszą ,  iź rozruchy, 

maiące m ieysre  w mieście K lara  ustały ; lecz w 
niektórych innych prowinoyiach ia lo to :  w lb a b -  
stwie tV e s tw .it ,  K ild a r ,  R oskom on  i t. d , po­
w stały wielkie zamieszania s przyczyny powsze- 
ehney nędzy i drogości wszelkich produkt< W. '  
miastach nie tory eh niemożno b y ło  przewieść fur 
z zbożem, pospólstwo kupami napadało i chwy tało, 
tak , iź w ojska  potrzeba b y ło  użyć dla zasłonienia
od napaści zgłodniałych.

W yszły  tu niedawno z druku uw agi, czyli noty 
o w yspach Jo ńsk ich  wy dane przez Jenerała I V  o- 
denkura. Angiels ie dzienniki osypuią poci wa­
łam i tę ksiege, w  klórey sie dow odzi, ie  całość i 
Lespieczeńslwo Turcyi zależy iedynie od Anglii, 
»lho od tego m ocarstw a, k tó re , władaiąc ponyć- 
nioneini w yspam i zasłania T urcyią od wszelkSey 
napaści z. strony morza. « W rzeczy samey , (mó­
wią dżieńniki) Porta Ottomans! a niem ogłaby się 
ostać przed siłą  sąsiadów sw oich, gdyby równo­
waga polityczna innych E uropejsk ich  mocarstw  
Drewy daw ała wy padków obracaiących się w  poży­
tek T u rcy i. T o  b y ło  pierw iey przedm iotem  A a -  
■poleoua , a dzisiay należy do planów i wygód An­
glii. Dandel \s jelkiey Brytanii na Morzu Sro- 
d z iem n em , a osady iey na wyspach Jońskich l 
M alcie, n iem ało  dopomagać będą do zachowania 
całości Cesarstwa < ttomańsl ieg©, w zupełnem  
bespieczeństwie i niezaw isłości.»

p u s t e l n i k  
z KR A K O W S K I E G O  P R Z E D M I E S a A - .  

w  PV arszaw ie d n ia  c4 - M in a  lf tt?*
( D a's/y  ciąg )

•  Intryganci W a rs z a w s c y  , n.ówi daley 1 an Ro­
mański , dzielą się na różne korporacy i e , i każda

z nich m a swoiego właściwego przewodzcę. P o­
każę ci różne ich wzory , zobaczy sz, początek, zkad 
który w yszed ł, i p u n k t, do którego każdy trafił..; 
ale m ię nie pytay o kręte ścieszki, iakiem i wszyscy 
przechodzić m u s ie li; 'bo należy w iedzieć, ie  in­
tryganci podobni są do strum yków , kryiących się 
w ziemię blisko swego żrodła , a które po d łu g ie j  
i oku niedostępney pracy , w yp ływ aią potem  , o 
kilka m il ztamtąd z w ielkim  szm erem  i całą okaza­
łością rzek w ie lk ich .»

« T akim  to iest naprzód Pan E sk ro k ie w ić z , któ­
rego zna , dziś m iliionowy bogacz, a który przed ie- 
denasta laty pieszo przyw ędrow ał do W a rsza w y .  
Jak im 'sp o so b e m , zapytasz m n ie , przyszedł do 
takiego m aiatku ? Zapewne nie wziął go spadkiem , 
bo oyciec iego , nay znakomitsza osoba z.całey fa­
m ilii , trzym ał niegdyś bilard w. K r okowie.^ Szpe­
tnym  będąc na tw arzy i brzydki z postaci, nie- 
znaiac świata i bez żadnego ta len tu , niepodobna., 
aby sie m ó g ł podobać kobietom  , i swoie powodze­
nie piękney p łci b y ł  winien. Kie maiąe wiado­
mości,' nie m óg ł się spanoszye ani p rzem y słem ,, 
którem u żadnego nie zdolny iest dać ob ro tu , ani 
p racą, klórey nigdy nie lu b ił. Cóż więc ta iego 
uczynił Pan E skrok iew ićz ? Odpowiedź: in tryg o -1 
i ra i. W  roku 1806 widziała go pierw szy razi 

! fV a r s  z a w a , przeczytał na b ram ie : f i a t ,  e t luxJ  
i J a c ta  e s t ,  i został P isarkiem  Bióra. DostawszyP 

sie bocznemi schodami do w ydziału taynego , z.y^
I skał na początek iakie zaraz sto tysięcy złotych zs 
: rożne facyendy ; s łu ży ł potem za faktora , to iest J 
i  pożyczał swego im ienia pew nem u Jegom ości 
i który lub ił dzielić zyski n iepraw e, ale nie chciał 

brać na siebie hańby z niepraw ości.» f
I «Pan E skrok iew ićz  dostał się w ręce Policy i j 

co go przym usiło  na czas nieiaki oddać się żyoij 
pry w atnem u. W  chwili nowego zam ieszania, w f  
stąp ił na scenę św ietnieyszy niż kiedy ,- z proiek 

i tern w ręku , za który o trzym ał zyskowną dzierżi 
i we pod cudze'm im ieniem . T rzykroć sto ty  sieci 

dochodu publicznego uw ięzło  w  iego rę k u , iak1 
bezpieczeństwo pretensyi do skarbu , który na nil 
7, swey strony , dwa razy ty le  dochodził. Były 
czasy w oienne; R ząd, nagłem i potrzebami 
ciśniony, p rzy ią ł pokwitowanie in  v im  pożycz! 
na którą Pan E skrokiew ićz  znalazł sposób, że 
w znacznreyszey części przy  n im  została. » •

« W reszcie, ty le  dróg niegodziwych do m aiąt 
p row adzi, iź się zdaie , zęby nawet niew idr 
trafił do ce’u ; dla tego nie ty le  m ię dziw i powc 
nie Pana E sk ro k ie w ic za , ile  zastanawia chara



Pana Rąbka. Znam go od dzieciństwa I przytoczę 
tu niektóre o mm anekdoty , przytomne w tey 
chwili pamięci moiey. »» J

« Będąc lescze w Konwikcie, zabierał zwykle 
przyiazn z uczniami pilnieyszemi, którzy mu lego 
okupacje  poprawiać musieli. Nadszedł examen : 
otrzymana w czasie' examinu nagroda honorowa, 
bywa na całe życie źródłem pociech, a często iest 
początkiem do szczęścia. Rąbek z piąciu innemi 
klassy naywyzsz.ey podaie się do konkursu. Trzeba 
by ło  napisać rozprawę o przy  ła źn i, w ięzyku ła­
cińskim. R ąbek, znaiąc talent do łaciny najlep­
szego swego przyjaciela M alanowskiego  , prosi 
go, aby nim napisze godnie o przy iażui, chciał 
pierwey dać dowód, że ią czuć umie i ułożył dla 
niego, Rąbka , drugą podobną rozprawę. M ala­
nowski dopełnia życzeń B e lk a ,  tak iednak, żeby 
sobie me zaszkodził. Tamten sie domyśla, po­
budzony natchnieniem zdrady , wykrada w nocy 
zapieczętowany iuż exemplarz Malanowskiego; 
zdeymuie zręcznie pieczątkę, wsuwa pod koperte 
przeznaczone dla siebie pism o, a zdobyta osnowę 
przepisawszy własną ręką, podaie wswoiem imie­
niu i zwycięża ryw ala, może nadto wspaniałego.»

« Bębck w roku 1808 b y ł Porucznikiem piecho­
ty. Surowość Pułkownika dawała często oflicerom 
do nieukomentowania powody. Zebrani razu ie- 
■dnego na zabawie, rozważali- czy się muią tran- 
slokować, lub nie? Rębek wstaie z m ieyca swego 
i zachęca wszystkich do trans lok acy i pierwszy sie- 
liie podaiąc. Czterech od niego starszych , ukła- 
daią natychmiast prośby. Rębek ma ie zanieść do 
Sztabu Głównego, i razem oddać własną. W isto­
cie odnosi i składa wszystkie , prócz swoiey , ro
w tydzień, iako najstarszy z rzędu, iest Kapita­
łem. a

* W  roku 1 w s ł a w i a  się now yrnczynem . 
tfęztwo iest wprawdzie we krwi Polaka; lecz Rrs
)ek, umieiąc iesczelepiey powiedzieć, co drudzy
[dz.ie zrobili, .aniżeli z wł a snem i popisać sie dzie­
ćm i , wysłany zostaie po raz trzeci huryierem do 
"kłówney ‘kwatery. W łaśnie pod t.-n czas podą­
żano tam te offuerow do nagrody , miedzy innemi 
ieiakiego Dąbka, zaczyn bardzo waleczny. Re­
ek wpada do kancellaryi, i zaufany w pośpiechu 
w ykłym  rzeczy woiennych , przekonywa o po- I 
lyłce, Że to nie Dęb eh ale Rebek , którego on I 
la, officer bardzo oduaźny , któremu się znak 
siugi należy. Wychodzi patent na Rąbka. Idę- j

1 d z t  P n y  P i ' U y m  ^  -  W

« Ostatnia wiadoma m i o nim anekdota iest tey 
treści, łanstwo Zatorscy  bez względu na nr 
Wiązanie rorkt n,e wiele szacuiąc Rąbka, o d m i

z nułku le” r -iU/t ? / da,! dzierU  SWOip'Za z pułku . Rębek znayduie sposób wyprawić
swego wspołzałotnika do Hiszpfmi , . !
śm.erc pewna czekała. I apitanowa w.istocię zo-

> ieiaz ]ch zieciem. »
« Intryga na dworach , mówi daley Pan R o-

w t ł a cT v  swt  * i-c*te w pałacu Monąrchow Wszyst o bydż musi przy-
c v i ^ 'W  1r‘WU n i’ l>,f*rz-  cna fam nazwisko am bi- 
cj 1. 1 łum  intrygantów, tak wielki zwykle bywa
na dworze, iż się zdaie, i e  to iest w o y C w S
śniętych kolumnach, gdzie żołnierz zaledwie może 
bronią wyrabiać. Nie mamy od lat Z Z  
dworu w / /  ars za w ic , ale są u nas ludzie, którym 
tylko sposobności n,e dostaie do pokazania co umieia.
V tey liczbie zapewne pierwszy mieścić sie powf-

r J v b  Ur l“nSkL P° C7iitki ff,Ro człowieka,
ry w a ^ \  ar0Iytneg°  " T * * *  ™*ona po.’

.7* ‘ M°wią nawet, v.e Ban U m U ałuki, przez
s romnosc pozacierał ślady , mogące w tey mierze 
ciekawych^ oświecić. Zrobiwszy u siebie ohser- 
watonurn , nadmem wywiesiwszy chorągiewko po- 

R , P 60,1 ,at nąypierwszy w ied z ił,
_  • ,  zaW'leie, 1 p . e r w s z y  nosił iakie ty lko
moda nosie kazało kolory. Zmieniała ei •i)„ i ■ - i z.mieniara sie postać
Rządu, .zmieniały sie osoby, on b y ł statecznie 
wiernym . . . . .  wielkiemu ołtarzowi. Zawsze w 
mundurze obywatelskim i ze szpadą u boku, oko

Z  V o T r - 1 VV,T ne UCb° ’ CZLm’a  ̂nieustan-
n ć \ o Z r  T ’ -7 S' ' n’’P zc!ai za^8 p o ra  oczer- 
n c kogo, Łeby siebie na tern m ieyscu  postawił.
Kieszenie ,ego pełne zawsze są łapek , które zasta­
wia na swoich przeciwników, a gdy iuż pod kim 
za z.„,e dołki kopać, Tedzie do niego z wizyta, i 
bi let mu swoy zostaw,. Zakładała sie , że 
lanski wpadnie Kiedy w własne sidła swoie. a 

(D o k o ń c z e n ie  p ó ź n ie j .)

K urs  P rterzb u rg sk i p i e n i ę d z y .  

Czerwca 16. dnia iQi j .
•Assygiuc.

’’B ble. Kop.
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